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fPobra Lokata Oszczędności!
KSIĘGARNIA POWSZECHNA i DRUKARNIA DIE
CEZJALNA p r z y j m u j e  w p ł a t y  p o ż y c z k o w e  

f płaci procenty podług miejscowego 
-  -  -  rynku prywatnego. -  -  -

Wszystkich PP. Kupców zawiadamiamy, że na *ex<m  g w ia z d k o w y  
jesteśmy w możności sprowadzić większe zapasy « rk fa r ty c h  o z d ó b  cHoirt* 
k o w y cfi w p r o s t  z  p o ls k io i  f a b r y k i .  Ze waględti na duży wkład kapitału
potrzebnego na zaopatrzenie się w większe ilości tego artykułu, prosimy 
PP. Kupców o wcześniejsze zamawianie i zadatkowanie, gdyż spóźnionym, zapo
trzebowaniom sprostać nie będziemy mogli. Za pieniądze wpłacone towar bę
dzie dostarczony po cenie w dniu zadatkowania.

K S I Ę G A R N I A  P O W S Z E C H N A  
I  D R U K A R N I A  D I E C E Z J A L N A

W E  W Ł O C Ł A W K U

Nieraz większą łaskę świadczy kto przyj
muje, ni£ ten,kto ją  daje.

Ja n

Polonomorfy.
Istnieją odmiany małp, zwanych 

człeko • kształtnemi, z grecka: antro- 
pomorphae. Do nich należą: goryl, 
szympans, orangutang.

Bywają ludzie: ciemni, zabiedzeni, 
pozbawieni dobrodziejstw kultury, zwy
rodniali fizycznie, na których widok, 
c h o ć  z źhiem, cisną się stówa:

—  Antropomorfy, antropomorfy!
Tak stary Damowski, dziedzic Dar-

nówki w »Australczyku* Orzeszkowej 
nazywa swoich chłopów.

—  Antropomorfy nie umieją urzą
dzać się po ludzku... co tu robić?... 
nie umieją...

—  Jakto antropomorfy? Kogóż tak 
nazywasz, stryju? —  zdumiał się Ro
man, wychowaniec miasta.

—  A  chłopów, kotku, chłopów, co 
tu robić? Myślałeś pewno, że to są 
Judzie. Gdzie tam, kotku, są to, co 
tu robić, antropomorfy. Czy ja dobrze 
jeszcze pamiętam, co to znaczy: antro
pomorfy? Małpy, najpodobniejsze do 
człowieka, prawda?...

Otóż, jak są w taktem ‘ znaczeniu 
antropomorfy, tak, w znaczeniu po- 
dobnem, istnieją polonomorfy, istoty 
ludzkie polako-kształtne. Jakowiś nie* 
dopołacy, polonojdzi, którzy noszą 
imię polaków, mają pozory polskości, 
a w gruncie rzeczy braknie im tego, 
ćo stanowi polskości istotę.

Nie są to jednak, bynajmniej, chłopi 
polscy. Jakkolwiek niedorozwinięci, 
niedokształceni, niedoświadomieni na
rodowo, rdzeń duszy ich jest rasowo 
polski.

Polonomorfarai, czy, jak kto woli, 
poionojdami, są, na ogół, polacy lewi
cowi. Ideologja czerwonej między
narodówki, której oni hołdują, nie 
tylko wypaczyła poczucie ich narodo
we polskie, ale je wręcz zgangreno- 
wala. Ich polskość cuchnie żydów- 
szczyzną, która wycisnęła swoje piętno 
na socjalizmie.

Pierwiastek międzynarodowy jest 
koniecznością w narodzie, jako czło
nie rodziny wszechludzkiej. I nie tern 
grzeszy lewica, że wogóle wyznaje 
ideę, wybiegającą poza szranki nacjo

nalizmu i ogarniającą ludzkość, lecz 
tern, że charakter wyznawanej przez 
nią idei jest klasowcowy. Jako taki, 
sprawia on, że ta idea, nietylko prze
ciwstawia się idei narodowościowej, 
ale nadto, wyrzucając poza nawias 
prawa do bytu tak zwaną »burżuazję», 
na rzecz niby proletarjatu, skazuje 
rodzaj ludzki na ścięcie.

Wszak niedość na tem. W buj
nej, zieleniącej się obietnicami raj
skich rozkoszy, trawie idei socjalisty
cznej —  gdyż o niej tu mowa —  
kryje się żmija tendencji nacjonali
stycznej żydowskiej, zmierzającej do 
opanowania świata i powleczenia go 
swoją barwną talmudystyczną, kosztem 
wielkich innych barw narodowych.

Socjalizm przeto grozi narodom 
nie tylko śmiercią, ale i przeznacze
niem ich na strawę dla narodu pana, 
jakim mienią się żydzi. Więc, gorszą 
od samej śmierci hańbą, śmiercią ha
niebną.

Socjalizm jest narzędziem w ręku 
narodu-antychrysta. Jest łożem pro- 
krustowem, na fatórem ten straszliwy 
naród wyciąga narody, aby je skracać
0 głowę i na skrwawionem ich tuło
wiu osądzić głowę własną.

Jedyny ratunek przeciw tym jego 
dążnościom, urzeczywistnionym już na 
Rosji, jest w Chrześcijaństwie.

Tymczasem polska partja socjali
styczna, a z nią wraz, idące na jej 
pasku, Wyzwolenie, znienawidziwszy 
Chrześcijaństwo, jedyną ideę wszech* 
ludźką, harmonizującą z ideą narodo
wościową, stoi przy warsztacie socja
listycznym razem z żydami.

W  ostatnich czasach niewoli naro
dowej polskiej pochwyciła ona sztan
dar niepodległości i zwróciła się fron
tem przeciw zaborcom. Dawało to 
jej pozory patriotyzmu, które uwodziły 
wielu, zwłaszcza młodzież. Obecność 
w niej żydów nie raziła, gdyż to byli 
jakoby żydzi spolszczeni, .polacy 
wyznania mojżeszowego”.

Dziś atoli stanęliśmy wobec faktu 
sojuszu polskiej partii socjalistycznej, 
już nie tylko z żydowskimi polono
morfami, żydami polskokształtnymi, ale
1 z jawnie lormalnie żydowskim Bun- 
dem.

Dla nikogo, kto zdawał sobie

WYKŁADY
na kursach handlowych

i «fi sią  rozpoczęły
tlK te il, itoBzjtm, Zlew ipuskief.

sprawę z iydowsko-antychrystycznego 
ducha socjalizmu, nie było to niespo
dzianką. Conajwyżej, uświadomio
nych pod tym względem mógł wpra
wić w zdumienie cynizm, z jakim 
P. P. S. na ten krok się zdobyła.

Z ta chwilą, Polska partja socja
listyczna straciła prawo do miana 
polskiej, przyjętego zresztą w owym' 
czasie podstępnie, o ile nielogicznie, 
za radą żydowskiego poionoroorfa, 
Stanisława Mendelsohna.

Sojusz P. P. S. z Bandem został 
zawarty w imię walki z polską wię
kszością sejmową,

Polska, raczej zaś źydo-polska par
tja socjalistyczna niewątpliwie' dąży 
do zdobycia większości polskiej dla 
siebie. Z tego względugzdawaćby się 
mogło, jakoby stawiany jej zarzut, 
wysnuty z jej walki z większością, iż 
ona nie uznaje praw polskich do roli 
gospodarza w Polsce, był nieuzasad
niony.

Zapytajmy atoli, jaki to charakter 
chciałaby ona nadać swojej upragnio
nej większości polskiej? Czy nie cha
rakter swój własny, czerwono-między - 
narodówkowy, a więc żydowski, tylko 
lakierowany polskością?

Nie inaczej, oczywiście! Wiadomo 
zaś, że ideał czerwonej międzynaro
dówki jest radykalnie przeciwnym, 
przeciwny wszelkim ideałom narodo- 
dowym, krom żydowskiego, i że so
cjaliści nie tyle polscy, ile w Polsce, 
jak zresztą i gdzieindziej, mają w 
swoim programie bezwzględne równo
uprawnienie żydów, co równa się 
praktycznie dobrowolnemu zżydzeniu 
się Polski. Bezwzględne, to znaczy: 
bez wględu na etykę talmudyczną 
i panjudaistyczne dążności żydów.

Polska polonomorfistyczna, z ducha 
żydowska, bo antychrystyczna —  oto 
Polska przyszłości według serca żydo- 
pepeesów. O takiej .Polsce* oni 
marzą, do takiej dążą, rzekomo prze
ciw i) Polsce buriuazyjnej, w istocie 
przeciw 2) Polsce katolickiej, to zna
czy: Polsce polskiej, dostrojonej do 
kamertonu międzynarodowego cywili
zacji chrześcijańskiej, rzymsko - kato
lickiej. Polonomorfy, polonomorfy!

X.
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Zwalczanie paserstwa.
Drożyzna w języku potocznym—  

jest z punktu widzenia życia społeczno- 
ekonomicznego niewspółmiemością, 
między cenami produktów konsumo
wanych, które są ustalone przez wszel
kich pośredników w wysokości nawet 
często przekraczającej ceny przedwo
jenne, a zarobkami szerokich mas kon
sumentów, stanowiącymi obecnie 
mniej więcej, trzecią lub nawet czwartą 
część zarobków przedwojennych.

Radykalnie zwalczyć drożyzny nie 
można, jako zagadnienia ściśle zwią
zanego z uzdrowieniem naszego pa
pierowego obiegu pieniężnego zruj
nowanego kataklizmem wojny i skom
plikowaną pracą odradzającego się z 
trzech zaborów państwa. Przed grun
towną reformą walutową, która jest 
radykalnym warunkiem zwalczania 
drożyzny, wyłania się konieczność na
razić prowadzenia energicznej i bez
względnej walki z przejawami wyuz
dane? spekulacji, uprawianej przez 
wszelkich pośredników.

Ztąd wylania się konieczność znacz
nego zmiejszenia ilości wszelkich po
średników za pomocą tępienia tych 
pasożytów na ciele całego narodu w 
postaci sprężystego nadzoru admini
stracyjnego, ustanowienia i określenia 
godziwego zysku, wprowadzenia ogra
niczenia w formie konieczności uzy
skania koncesji na procedery związa
ne z prowadzeniem handlu artykuła
mi pierwszej potrzeby, popieranie sa- 
mopocy społeczeństwa w organ izawa- 
niu ruchu spółdzielczego, oraz zakaz 
wywozu artykułów żywnościowych, nie 
wystarczających na pokrycie własnego 
spożycia wewnątrz kraju.

Ogromną pomoc w walce z drożyz
ną przysporzyłoby udzielenie miastom 
i instytucjom komunalnym kredytów 
obrotowych i inwestycyjnych na budo
wę piekarń, młynów, masarni i innych 
urządzeń, mających na celu zapewnie
nie miastom i ośrodkom przemysło
wym dostatecznych zapasów artyku
łów pierwszej potrzeby. Środki re
presyjne powinny być stosowane do
raźnie bez przewlekającej się proce
dury sądowej, głównie bowiem wzma
ga drożyznę —  poza przyczynami za- 
sadniczemi, nienasycone apetyty i o- 
siąganie lekkiego i dużego zarobku 
przy małym obrocie i bez nakładu 
pracy zdemoralizowanych pośredni
ków— paskarzy, dużej ilości kupców 
detalistów szczególnie hurtowników 
ukrywających towary, gdy uważają to 
za pożyteczne dla swojej kieszeni.

Przy sposobności trzeba wspom
nieć o niektórych przedstawicielach 
rzemiosła, jak nap. szewcach i kraw
cach, którzy niestety pozazdrościli wi
docznie laurów pp. paskarzom —  po-
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nieważ ceny ca produkty ich wytwór
czości prześcignęły ceny przedwojen
ne w stosunku do wartości złota.
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Polityka teatralna w Polsce.
(wywiad 7. p. Skotnickim dyrektorem 

Departamentu Sztuki».

Wobec bardzo aktualnych niektó
rych spraw związanych z życiem te
atralnym w Polsce, zwróciliśmy się 
do p. Skotnickiego, dyrektora Depar
tamentu Sztuki z prośbą o wyjaśnie
nie w tych sprawach.

Pyta mnie Pan —  odpowiada dy
rektor Skotnicki —  o rzeczy bardzo 
ważne dla rozwoju naszej' kultury. 
Departament sztuki w dziedzinie te
atru ma bardzo duże zadanie do speł
nienia. Przedewszystkiem musimy 
wyjść z założenia, że teatr w Polsce 
spełnia kilka zadań, jak literackie, na
ukowe, reprezentacyjne i propagan
dowe. To też nasze usiłowania idą 
w tym kierunku, aby popierać te pla
cówki, które powinny odpowiadać sta
wianym im wymaganiom, Tem się 
tłomaczy takt popierania przez Mini
sterstwo W.R. i O. P. teatrów miej
skich w Warszawie, jak również i te* 
atrów kresowych, tak na zachodnich 
rubieżach, jak i na wschodnich Rze
czypospolitej. Co się tyczy teatrów 
w województwach wewnętrznych, to 
zdaniem naszym powinny one rozwi
jać się własnemi siłami. 1*.

Niewątpliwie —  ciągnął p. dyrek
tor —  w Polsce, jak zresztą i w ca
łej Europie teatry weszły w okres sil
nego kryzysu.

Kryzys ten ma przedewszystkiem 
charakter finansowy —  ściśle zwią
zany z ogólną sytuacją finansową 
państwa.

Departament dąży do tego, aby 
na zachodnich i wschodnich kresach 
utrwaliły się placówki teatru polskiego, 
które stałyby się poważnym czynni
kiem dla utrwalenia i krzewienia w 
szerokim promieniu kultury polskiej.

Popierając teatry w Toruniu, Gru
dziądzu, Katowicach, Lwowie, Wilnie 
i Grodnie dążymy do tego, aby trupy 
tych teatrów od czasu do czasu objeż
dżały sąsiadujące z tymi miastami j 
prowincje i tam tworzyły coś w ro
dzaju wypadowych scen" Ten spo
sób zaspakajania potrzeb mieszkań
ców, podlegających od środowisk kul
turalnych miejscowości, wprowadzą 
do polityki teatralnej czynnik oszczę
dnościowy, który skądinąd powinien 
przez pewien okres czasu odgrywać 
poważną rolę w naszych wydatkach.

W  całej tej dziedzinie polityki te
atralnej zwróciłem —  mówi p." Skot
nicki —  uwagę na znaczenie prowin
cjonalnych teatrów amatorskich, któ
re powinny wypełniać w takich mia
stach, jak Pińsk, Łuck, Tarnopol i t. 
d. rolę szczepionek kulturalnych. Rów
nież uważam za celowe popieranie 
różnego typu związków teatrów liido-

wyęh. Jeśli chodzi o celową organi
zację takiego teatru amatorskiego, to 
uważam, że każda taka grupa powin
na mieć jednego stale honorowane
go zawodowego aktora, którego za
daniem powinno być organizowanie 
możliwie częstych przedstawień i wy
bieranie odpowiedniego repertuaru.

Departament Sztuki zdaje sobie 
sprawę z tych kolosalnych trudności, 
jakie napotyka na drodze wcielania 
swojego programu teatralnego w ży
cie, ale znajdując poważne poparcie 
moralne ma nadzieję, że spełnia i na
dal będzie spełniać owocnie swoje 
zadanie.

Tricki nie chce wojuj 2 folską.
Dzisiejsze dzienniki zamieszczają 

obszerny wywiad, jakiego udzielił Tro
cki senatorowi amerykańskiemu, Rin
gowi. W czasie odbytej rozmowy. 
Trocki udzielił odpowiedzi na szereg 
zasadniczych spraw, poruszonych 
przez senatora Kinga. W  rozmowie 
wzięli udział, prócz senatora Kinga 
prof. Johnson i korespondent amery
kańskiej agencji telegraficznej, Levin, 
Na zapytanie Kinga, czy możliwą jest 
interwencja S. S. F. R. w razie rewo
lucji w Niemczech, Trocki powiedział: 
pragniemy przedewszystkiem pokoju. 
Nasi włościanie i robotnicy nie pozwo
liliby rządowi na podejmowanie inicja
tywy co do działań wojennych. Ro
zumie się, że wrazie zwycięstwa nie
mieckich monarchistów i zawarcia 
przez nich paktu przyznającego im 
mandat na wojskową interwencję 
w Rosji, będziemy walczyć i, mara na
dzieję, zwycięsko.

W  taką jednak perspektywę, za
znaczył Trocki, ja osobiście nie wierzę. 
W  każdym razie do wewnętrznej wojny 
cywilnej Niemiec, wtrącać się nie bę
dziemy, albowiem moglibyśmy się 
wmięszać do tych spraw tylko "drogą 
wojny z Polską, a wojny nie chcemy. 
Nie ukrywamy przed nikim naszych 
sympatyj do niemieckiej klasy robot
niczej i d© jej walki o wyzwolenie. 
Aby być bardziej ścisłym i szczerym, 
powiem, że gdybyśmy mogli zagwa 
rantować zwycięstwo niemieckiej re
wolucji bez ryzyka wywołania wojny, 
uczynilibyśmy w tym względzie 
wszystko, co jest w naszej mocy.

W  końcu Trocki zaznaczył, że tylko 
taka rewolucja wykaże swoją żywot
ność, która walczyć będzie własnemi 
siłami.

wera nacjonalistów niemieckich. Ode
zwa ta zwraca się przeciwko lekko
myślnemu marnotrawieniu przez Senat 
olbrzymich sum, wyrzucanych na o- 
płacanie zbytecznyh urzędników, po
pieranych przez zwolenników partji 
narodowej niemieckiej. Olbrzymie 
również sumy wyrzuca Senat niepo
trzebnie na wszelkiego rodzaju mili- 
tarystyczne organizacje, między inne- 
nu na policję ochronną, na oddziały 
militarne celne, które są zorganizo
wane na zasadach czysto wojskowych, 
na utrzymanie straży obywatelskiej, 
kompanij wojskowych, pocztowych i 
t. p. organizacji przepełnionych "były
mi oficerami armji niemieckiej. Wre
szcie odezwa zaznacza, że jednem z 
najważniejszych zadań polityki gdań
skiej jest uregulowanie stosunków 
Gdańska do Polski. Rządząca dotych
czas w Gdańsku wszechwładnie "par
tia norodowa niemiecka utrudniała 
zawsze to porozumienie, a tem samem 
i tak juz ciężką sytuację Gdańska.

Solszswicj 9 sytuacji w NiemczieN.

Protest antyniemiecki 
w Gdańsku.

Tutejsza partja socjaino-demokra- 
tyczna ogłasza dzisiaj w swojem piś- 
mię odezwę, w której w sposób bar
dzo ostry atakuje dotychczasowe rzą
dy gdańskie, pozostające pod wpły-

Prasa sowiecka w sposób nastę
pujący charakteryzuje ostatnie wy
padki w Niemczech: »Niemcy znajdu
ją się w przededniu wojny domowej. 
Burżuazja okazała się bankrutem po
litycznym. Rezerwa burżuazji w soc- 
jal-demokracji jest w stanie rozkładu 
i stopniowo poddaje się tiegemonji 
komunistów. Opisują następnie w prze
sadny sposób zwycięstwa komunistów 
bolszewicy przyznają się, że świa
domie pchają proletarjał niemiecki do 
wojny domowej. Przytem zaprzeczają 
„że’' nazajutrz po owęm. zwycięstwie 
komunistów lud roboczy niemiecki 
stanie w obliczu potężnych wrogów: 
Francji, która spróbuje uczynić z Ba- 
warji i Nadrenji niemiecki Kubań (na 
Kubaniu odbywały się walki atybol- 
szewickich wojsk rosyjskich z wojska
mi rządu sowieckiego —  przypisefe re 
dakcji) i Anglji, której flota zechce 
uczynic z portów bałtyckich nie
miecki Archangielak. O woli Pol
ski w tym względzie bolszewicy 
piszą: możliwe, że Polska uderzy na 
czas nas jako przyjaciół proletariatu 
niemieckiego. Przegrana robotników 
niemieckich równałaby się u nas po
czątkowi ogromnych nieszczęść. Jestto 
dość cenne przyznanie prasy so
wieckiej powtórzone przez urzędową 
agencję bolszewicką Resta. Jeśli od
rzucić puste już frazesy z ostatniego 
zdania, to otrzymamy właściwe obli
cze bolszewików, którzy podali rękę 
Niemcowi przeciwko Francji i Polsce 
i tracą ca propagandę i organizację 
bojówek w Niemczech mil jardy w 
przekonaniu, że Polska się nie ostoi 
przeciw komunie niemiecko-rosyjakiej, 
jeśliby w Niemczech komuniści zwy
ciężyli.

M Y Ś L I .
Wybrał. J.

Pomiędzy żebrakami, ci którzy 
najnędzniejsi i  których rany są  n a j
cięższe, a kalectwo ,
uważają się za najlepszych dziadów, 
gdyż mogą najwięcej i  my
jesteśmy tylko żebrakami wobec Boga, 
a najnędzniejsi z  n ścią
gną na siebie Jego

Pasek.

Urodzaj w Rosji.
Trudno iest określić tegoroczny 

urodzaj w Rosji na podstawie niedo
kładnych i często sprzecznych wia
domości. Według oficjalnych danych 
obszar zasiewu w calem państwie 
wynosi 6o.8co.ooo dziesięcin, czyli w 
porównaniu z rokiem ubiegłym zwięk
szył się o 18 procent. Ostatnie *ńa- 
domości o stanie zasiewów określają 
urodzajność związkowych republik 
sowieckich na 2,3 stopnia. Dżdżysta 
pogoda nie sprzyja zbiorom. Urodzaj 
tegoroczny zapewne nie będzie lepszy 
niż zeszłoroczny. Większy nadmiar 
zboża spodziewany jest na Ukrainie, 
gdzie przeciętny stan zasiewów w y
nosi 3.2 stopnia.

Niezależnie od tego, jaki będzie 
urodzaj, rząd sowiecki przygotowuje 
się do eksportu zboża. Mówi się o 
bardzo wygórowanych cyfrach 200— 
250 mil jonów pudów, to jest prawie
0 połowie przedwojennego eksportu 
W tym celu rząd sowiecki mobilizu
je środki przewozowe, doprowadza
jąc do porządku, z wielkim nakładem 
południowe porty nietylko pierwszo
rzędne, jak Noworosyjsk, Odesa, Mi
kołajów, Teodozja, ale i mniejsze, jak 
Marjampol. Również pogłębia się dno
1 porządkuje składy w porcie archan- 
gielskim, zaś z Łotwą prowadzone są 
pertraktacje w sprawie przerobienia na 
szeroki toru kolejowego na Libawę 
Rząd sowiecki rozważa też projekt 
eksportu zboża przez Polskę.

RYNEK PIENIE&NY.

W ARSZAW A, 3. ,X.
Funt angielski 1.864.00c
Dolar 410.00c
Frank szwajcarski 73 0CC
Frank francuski 24,400
Korona czeska 12,28c
Korony austriackie (100) 5J 8
Marka niemiecka 0,QOX2

Ogłaszajcie się 
w Słowie Kujawskie®,

X. I. CHARSZEWSKI. 29)

Najazd sekciarstwa na Polskę.
Gdyby nawet wszystkie te propagandy sek- 

ciarskie były czysto religijne, nie byłyby one 
obojętne politycznie. Przedewszystkiem" one roz
bijają jedność narodową w najgłębszych jej pod
walinach religijnych. Dlatego to, "od czasów 
Stanisława Orzechowskiego, mieliśmy zawsze 
i mamy do dziś tak zwanych katolików poli
tycznych, f którzy, nie podzielając katolickiego 
credo, uznawali i uznają konieczność utrzymania 
w Polsce katolicyzmu gwoli jedności narodowej, 
jako waloru politycznego pierwszorzędnej wagi.

Atoli w przesłankach wszelkich wiar religij
nych zawierają się zawsze wnioski polityczne 
i społeczne, sięgające głęboko w ustrój państwowy 
i społeczny. Tak jest z wiarą katolicką, tak jest 
i z każdem błędnowierstwem. Z tą różnicą, że 
błędnowierstwo religijne daje z konieczności błęd
ne _ i zgubne zasady polityczno-socjalne. Prze
ważnie bywa ono anarchistyczne, jak to widzie
liśmy na baptystach, adwentystach i badaczach 
Pisma, i wygrywa, jako swój atut, waśni sta
nowe, jak to czynią także i hodurowcy. W  naj
lepszym razie, jako obce duchowi narodowemu, 
prowadzi do moralnego wynarodowienia, wślad

za tem i do wywłaszczenia z państwowości na-- 
rodowej, jak  protestancka Traka.

Wreszcie, sekciarst wo pozbawia państwo i spo
łeczeństwo najwyższej wartości zasad katolickich, 
które są fundamentem ładu i porządku publicz
nego.

To też, prócz Kościoła, sekciarstwem zajmują 
się także i państwa. Państwa katolickie spół- 
działają z Kościołem przeciw sekciarstwu w imię 
interesów zobopólnycn; państwa bezwyznaniowe 
popierają je przeciw Kościołowi na szkodę własną. 
Wprowadzają je one, jako czynniki rozstroju 
i rozkładu przeciw katolicyzmowi, nie chcąc wi
dzieć, że te same czynniki działają rozkładowo 
również i na państwo.

Różnorakie błędy, bez względu na zachodzące 
między niemi różnice, zw ykły występować soli
darnie przeciw Prawdzie chrześcijańskiej. Two
rzą przeciw niej front wspólny tem skwapliwiej, 
gdy łączą je jakiebądź pokrewieństwa ideowe. 
Zdarza się to również i pomiędzy ateizmem czy 
bezwyznaniowością —  z jednej, a sekciarstwem 
relifjijnen-i z drugiej strony, właśnie na gruncie 
politycznym. Różni je tylko forma. Tak np. 
baptyzm, jak widzieliśmy byli, jest bolszewickim 
komunizmem pod formą religijną.

Nie dziw, że, w takich zwłaszcza warunkach 
pokrewieństwa, sekciarstwo religijne i sekciar
stwo bezreligijne, chociaż to patrzy na tamto 
z góry, jako na wstecznietwo, —  zwąchuj^ sio

i spiskują przeciw Kościołowi, pośrednio zaś i prze
ciw państwu.

Ale dziw, gdy w Sejmie państwa, zagrożo
nego przez takie sprzysiężenie. zasiadają suwe- 
reni: Stapińscy i Czapińscy, Marki i Putki, któ
rzy popierają sekciarzy religijnych, zapowiada
jących, ze lud wystawi szubienice .rzymskim 
łajdakom”, gdy sami biorą wskazania polityczne 
z Hamburga. Bo, że popierał ich Dąbal, obecnv 
obywatel Sowdepji, to zrozumiałe.

I Ci i tym podobni panowie niełajdacy, zaśle
pieni nienawiścią przeciwkatolicką, być może, nie 
zdają sobie sprawy z dwusieczności miecza sek
ciarstwa, którym posługują się w  walce z Koś
ciołem, a którym posługuje się także i wróg 
państwa, którego zwalczają. Naszym tedy obo 
wiązkiem jest uświadamiać jaknajszerszą opinie, 
że ich robota przeciwkatolicką jest zarazem ro
bota przeciwpaństwową.

-Jest nią, bo popierane przez nich sekciarstwo 
rozbija jedność religijną, fundament jedności na
rodowej, gdy samo jest niezdolne stworzyć jed 
ności nowej. Jest nią, bo sekciarstwo pogłębia 
i sankcją religijną utrwala zgubną dla państwa 
waśń stanową i podział na partje klasowe, tak 
żarliwie popierany przez żydostwo w społeczeń
stwie ehrześcijańskiem.

(D. c. n,).



/

M  217 (1590 S Ł O W O  K U J A W S K I E $

C o  niesie dzień?
Październik
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P I Ą T E K

Dzi ś :  Plaeyda, Palmarju-
sza.
Slow.: Zastawa,

Jutro: Brunona op., Ju
styn] ana.

Wschód słońca o g. 5.44 
Zachód o g. 17.12 
Wsch. księżyca o g. 24.00 
Zachód o g. 14.48.

Spostrzeżenia Stacji Meteoro
logicznej we Włocławku.
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Kierunek i 
szybkość 

wiatru 
4w mtr/sek.

3 21 48,4 12,3 10 C — 0

4 7 45,6 11,7 t o o C — 0

4 13 45,3 12,5 100 C — 0

W7 dniu 3 pażdzier. najwyższa tem
peratura wynosiła 15,4°, najniższa 4,6°. 
Opad 11,0 mm.

Instalacja. W  czwartek o godz. 
10-ej rano odbyła się w katedrze 
miejscowej uroczysta instalacja: ks. 
karu Michalskiego —  na prałata ka
tedralnego i ks. kan. A. lanczaka na 
kanonika katedralnego. Nowemu 
składowi kapituły diecezjalnej skła
damy serdeczne życzenia: Ad multos 
annos!

F antow a loteria. Na budowę 
kościoła św. Stanisława w niedzielę 
dnia 7 b. m. w ogrodzie kolejowym 
urządzona będzie wielka zabawa z 
lantową loterją. Na zabawę złożą 
się: gry dla dzieci, poczta francuska, 
confetti i t. p. Fanty loterji wszystkie 
ładne, wiele fantów żywych, niektóre 
cenne, jak np. ładna duża taca i inne. 
Co trzeci los wygrywa. Cena biletu 
wejścia ó.cco mk,, dla dzieci 3.000 
mk., cena biletu loteryjnego 10.000 
mk. Przygrywać będzie orkiestra. B u
fet na miejscu. Początek o godz. 3-ej.

wśród rzesz robotniczych włocław
skich by! bardzo ciężko chory» na 
dyzenterię. Obecnie kryzys już prze
szedł i jest nadzieja szybkiego powro
tu do zdrowia.

Podrożenie chleba. Z powodu 
podrożenia mąki, cena chleba zosta
je podwyższona na 13.700 mk. za 
kilogram. Bułka 50 gr. 2000 mk. —
100 gr. 4006 mk. piekarski, j

N ow y cen n ik  fryzjerski. Strzy
żenie 40 tys. mk., strzyżenie maszynką 
25 tys. mk., golenie 15 tys. mk., ucze
sanie z kosmetyką 15 tys. mk., lry- 
zowanie 30 tys. mk., mycie głowy 30 
tys. mk., masaż twarzy 40 tys, mb., 
za użycie wody kolońskiej 5 tys. mk., 
za użycie weżetalu tys. mk. Kategorja 
II 5° %  mniej.

Urząd Starszych Zgromadzenia 
Fryzjerów we .

P odatek przem ysłow y należy 
| uiszczać w terminie wyznaczonym t. j.:
I 15 października, 10 listopada i 10

I grudnia. Pieniądze można składać 
w Kasie Skarbowej lub P. K. O. Opie
szałych spotka kara 10 proc. należnego 
podatku.

Pobicie. Wyrostki hasają, to nic. 
Wyrostki szyby wybijają, to jeszcze 

’ nic. Ale, żeby» wyrostki napadali na 
ulicy, to już "zadużo. Wczoraj za
ledwie jednego z przedstawicieli na
szych firm spotkała ze strony pewne
go łobuza ulicznego niemiła kontuzja. 
Otóż jakiś ulicznik podbiega doń 
i uderza w policzek i w głowę. Kres 
napaści położyła publiczność.

K an alizacja . Środkiem ulicy To
ruńskiej idzie główna arterja kanali- 

j zacji. Otóż gdy wiatr silny południo
wo-zachodni zawieje w pewnych dniach 
z otworów tej arterji daje się odczu
wać nieprzyjemną woń. Czy nie 
moinaby temu zaradzić?

Z  O K O L I C .
P rzedstaw ienie. Dnia 14-go pa

ździernika, w niedzielę o godz. 6 ej 
wiecz. w lokalu ochronki klasztornej 
młodzież szkolna odegra interesującą 
sztukę w 3 odsłonach „Nie kupuj kra
dzionego“. Dochód przeznaczony bę
dzie na ochronkę.

Ślub. W środę o godz. 5 wiecz. 
w kościele larnym świętego Jana 
ks. Petrykowski pobłogosławił związek 
małżeński między obywatelem miasta 
Włocławka, p. Józefem Gołębiewskim 
i p. Marją Guzikowską,

Z eb ran ie  T . N. S. W . W  środę, 
dnia 3 b. m. o godz. 8 wieczorem w 
lokalu gimnazjum państwowego przy 
ul. Szkolnej odbyło się pierwsze po
wab acyjne zebranie Kola włocławskie* : 
go »Towarzystwa Nauczycieli Szkół 
Średnich i Wyższych«. Przewodniczył { 
prof. Przybyłowski. Po odczytaniu 
przez sekretarza T-wa, prof. Brodzi- 
kowskiego, protokułu z ostatniego 
ogólnego zebrania, odbytego przed 
wakacjami, przewodniczący przedsta
wił sprawozdanie zarządu z działal
ności organizacji, poczem skarbniczka, 
p. Gierzkowska, odczytała sprawo
zdanie kasowe. Przystąpiono z kolei 
do omówienia norm płacy nauczyciel
skiej w gimnazjach prywatnych na 
bieżący rok szkolny. Po dyskusji 
przyjęte, jako płacę zasadniczą, mb. 
2.697.000 na godzinę »roczną«, czyli 
o 7 proc. mniej, niż bierze nauczy
cielstwo warszawskie. Pensja ma być 
wypłacana z góry między I a iS-tym 
każdego miesiąca. Wysokość składek 
członkowskich podniesiono do 40.000 
mk. miesięcznie. Wreszcie uchwalono 
urządzić dnia 12 b. m. o godz. 8 ej 
wiecz. zebranie członków i sympaty
ków, na którem prof. Tadeusz Fopp 
wygłosi odczyt p. t. »Komisja edukacji 
narodowej«. Obrady zakończyły się 
o godz. 10 ej wiecz. Następne ogólne 
zebranie T.N .S. W.v połączone z wy
borami, odbędzie się w drugi czwartek 
po 15-tym, czyli 18 października r. b. 
o godz. 8 wiecz. w lokalu męskiego 
gimnazjum państwowego.

O sobiste. Dowiadujemy się, że 
poseł Jan Puchalka z Ch. D,, znany

Pożary. Na folwarku Tłubice, 
w gminie Zagąty, pow. płockiego, 
należącym do Edwarda Chrostowskie- 
go, spłonęła w tych dniach sterta 
zboża. Straty wynoszące 80.000,000 
mk. pekrywa Polska Dyrekcja Ubez
pieczeń Wzajemnych.

— W dniu 1 b. m. na folwarku 
Emiljanów w gminie Piecka Dąbrowa, 
pow. kutnowskiego, należącym do Cze
sława Ludwiga, pożar strawił cał
kowicie stertę zboża. Straty w sumie 
80,000.000 mk. pokrywa Polska Dy
rekcja Ubezpieczeń Wzajemnych.

Z KRAJU.

W skazó w k i dla em igrantów .
Osoby chcące jechać do Argentyny 
muszą się wystarać o paszport zagra
niczny w starostwie i o następujące 
świadectwa: 1) świadectwo lekarskie 
wydane przez lekarza linji okrętowej, 
w której została kupiona karta okrę
towa. 2) świadectwo zdolności do 
pracy, 3) świadectwo stwierdzające, 
że dana osoba nie uległa nigdy po* 
mięszaniu zmysłów i nie zajmowała 
się żebraniną, 4) świadectwo moral
ności stwierdzające, że dana osoba 
nie była karana w ciągu ostatnich 5 
lat za wykroczenia pociągające za sobą 
uwłaszczenie czci. Paszporty do Ar
gentyny wydają starostwa bez ogra
niczeń pod warunkiem przedstawienia 
wymaganych zwykle dokumentów. 
Paszport opatrzony być musi wizą U- 
rzędu Emigracyjnego, wizą konsula- 
argentyńskiego oraz wizami konsulów 
państw, przez które emigrant przeje
żdżać będzie w drodze do portu. Kar
ta opłacona być musi przynajmnie- 
w połowie. “Wiza Urzędu Emigracyjj 
nego kosztuje 100 tys. mk., wiza kon
sulatu argentyńskiego bezpłatna. Cena 
barty okrętowej III klasą do portu w 
Argentynie (Buenos Aires) wraz z 
przejazdem z Warszawy do portu od
jazdu kosztuje obecnie 65 dolarów. 
Dzieci do lat 10 płacą pół ceny, nie
mowlęta do lat 2 mają przejazd bez

płatny. Podróż trwa trzy do czterech 
tygodni. Stosunkowo łatwo znaleźć 
mogą pracę mechanicy do maszyn 
rolniczych, jak np. traktorów, młocar- 
ni, żniwiarek i tp. Najwięcej widoków 
szybkiego otrzymania zajęcia ma służ
ba domowa.

O ochronie zabytków architek
tury. Dwu najcenniejszym zabyt
kom gotyckim w Polsce grozi znisz
czenie. Nad jednym z najstarszych 
w Polsce kościołów w Sulejowie 
spłonął dach, zaś w Toruniu w prze
pięknym gotyku nadwiślańskim— koś
ciele sw. Jana usunęła się ziemia i 
część sklepienia runęła. Dowiaduje
my się, że kościołowi w Sulejowie 
pospieszył rząd z pewną pomocą. 
Sprawa natomiast kościoła św. Jana 
w Toruniu, którą załatwia Depart. 
Sztuki, napotyka na duże trudności 
budżetowe.

Z}ad T o w a rzy stw  szkó ł ludo
w ych . Dnia 29 września rozpoczęły 
się we Lwowie obrady 28 walnego 
zjazdu Towarzystw szkół ludowych. 
Po nabożeństwie, w sali ratuszowej 
odbyło się uroczyste otwarcie obrad, 
w którem wzięli udział przedstawiciele 
władz cywilnych, wojskowych, ducho
wieństwa, organizacyj zawodowych, 
delegaci stowarzyszeń, senator Thullie 
oraz posłowie: Zamorski, Mączyński, 
Rymar i Kornecki.

Zjazd zagaił senanator, dr. Adam, 
poczem powitalne mowy wygłosili w 
imieniu m. Lwowa wiceprezydent— ks. 
Stahl, w imieniu arcybiskupa ks. 
kan» Librewski, w imieniu dowództwa 
okręgu korpusowego —  jen. Niesio
łowski, w imieniu polskie: Macierzy 
szkolnej z Warszawy— p. Świerczyń- 
ski, w imieniu polsk. Macierzy szkol 
nej z Wilna dr. Węsławski, w imie
niu ministerjum wyznań i oświęce- 
nia —  kurator Sowiński, w imieniu 
Stów. szkół W3'ższych —  p. Oziembły* 
Po odczytaniu telegramów powital
nych, które nadeszły od prezesa rady 
ministrów, Witosa, ministra Kuchar
skiego, inż. Łopuszańskiego oraz in
nych, proi. Sikora wygłosił odczyt 
p. t, „Postulaty polskiej pracy spo
łecznej na kresach“. Po wysłuchaniu 
odczytu dokonano wyborów do ko
misji organizacyjnej, programowej, fi
nansowej, komisjipracy szkolnej, opie
ki nad młodzieżą oraz komisji opieki 
kulturalno-oświatowej nad osadnic
twem. Po południu odbyły się obrady 
komisji zjazdu. (P. A. T.)

Związek inwalidów wreszcie 
przytulony. Przed niedawnym cza
sem eksmitowany na mocy wyroku 
sądowego Związek inwalidów ze swego 
lokalu w Warszawie przy ul. Żelaznej 
75 a, wreszcie otrzymał własny lokal za 
pośrednictwem władz wojskowych. Lo
kal ten mieści się na Pradze przy ul. 
Łukasińskiego w baraku Nr. 11. Baraki 
te należą do kompleksu budynków, 
w których mieściły się warsztaty wy
szkolenia inwalidów ? wytwórnie „Pro
test“. Min. Pracy idąc z pomocą eksmi
towanym inwalidom udzieliło potrze
bnych kredytów na odnowienie uzyska
nego obecnie baraku. W końcu paś- 
dziernika barak ten zostaje przez 
Związek inwalidów zajęty.

Wielki tydzień kresowy w Gru
dziądzu. Za wszystkiemi innemi mia
stami w myśl uchwał Nacz. Kom. 
Obrony Kres. Wschód, i w Gru
dziądzu podjęto energiczną akcję 
w celu zebrania funduszów na dochód 
Tow. Ochr. Kres. Wschodn.

Nie chcąc jednak przeciążyć ofiar
ności publicznej zbyt ciężkiemi otia- 
rami, w związku z podjętą akcją od
budowy teatru —  miejscowy Komitet 
postanowił poświęcić na akcję zbie
rania funduszów tylko jeden dzień 
i to 30. ub. m.

Nadzwyczaj sprężyście przeprowa
dzona zbiórka uliczna dalej zabawy 
dla najszerszych warstw młodzieży 
1 starszych, wreszcie kwesta w loka- 
lach miejscowych kawiarń dała nie
zły, jak na nienormalne obecne sto
sunki, dochód, około dwunastu mi- 
ljonów.

Akcja powyższa spotkała się u spo
łeczeństwa pomorskiego z wielką przy
chylnością, jak było do przewidzenia—  
zapewnie grał tu wielką rolę podkład 
uczuciowy rodaków z kresów zachód*

nich, idących z pomocą tzy, którym, 
cierpią na wschodnich rubieżach Rze - 
czypospolitej.

Rozbudowa portu przez firm y  
zagraniczne. Prowadzone roboty 
około budowy portu naszego w G dy
ni pomimo niedalekich do zrealizowa 
nia projektów oddania robót do wy
konania w ręce konsorcjów zagra
nicznych, nie zostają przerwane. —  
Pertraktujące z rządem zagraniczne 
firmy, budujące porty i przystanie 
morskie, w wielkim przez zagraniczne 
prywatne firmy budowy stylu urzą
dzeń technicznych, znalazły nowe 
zapoczątkowane prace w porcie gdyń 
skim, najzupełniej zgodne z planem 
budowy nowoczesnych wielkich por
tów. Wrazie objęcia portu w G dy
ni polscy inżynierowie weszliby do 
tej roboty w pewnym procencie, jako 
spólnicy tego przedsiębiorstwa.

Nadużycia przy zwalnianiu p o 
borowych od wojska. Sąd okrę
gowy wojskowy w Warszawie przy
stąpił do rozważania olbrzymiej, ze 
względu na liczbę świadków i mate
rial dowodowy, sprawy, której czas 
trwania obliczony jest na 4 tygodnie. 
Jest to sprawa 2ó-ciu szeregowców 
P. K. U., oskarżonych o nadużyci® 
przy zwalnianiu poborowych od woj
ska na zasadzie fałszywych dokumen
tów. Rozprawie przewodniczy major 
Kórnicki, oskarżenie popiera kapitan 
Gałyński, obronę wnosi kilkunastu 
obrońców.

Brzydki postępek aktorów,
W  teatrach Szyfmana w Warszawie 
(w „Polskim“ „Małym“ i w „Komedii*) 
strajkują od kilku dni aktorzy i przed
stawienia się tam nie odbywają 
W związku z tern donoszą dzienniki 
warszawskie o niesłychanie brzydkim, 
fakcie. Oto onegdaj w nocy kilku 
wybitnych aktorów ze strajkujących 
przyszło do teatru „Komedja“, mimo 
oporu odźwiernego wtargnęło do 
wnętrza i zniszczyło cale urządzenie 
sceny.

Włamanie do kasy kolejowej 
w  Bydgoszczy. W  ubiegłą sobotę 
dokonano w Bydgoszczy niesłychanie 
zuchwałego włamania do kasy n® 
dworcu kolejowym.

Sprawcy dostali się o północy do 
lokalu, gdzie znajduje się kasa kole
jowa. Tresor kasy dzieli się na dwie 
części, na kasę podręczną i kasę 
główną.

W  owym czasie znajdowało się 
25 miljonów, w kasie podręcznej, w 
kasie głównej zaś przeszło 20 miliar
dów marek.

Do rozbicia kasy, jak wykazała 
śledztwo, musieli użyć bardzo precy
zyjnych narzędzi złodziejskich. Po
nadto zapotnocą lamp tlenowych trze
ba było przepalić, a raczej stopić we
wnętrzne płyty pancerne kasy.

Bandyci z podręcznej kasy zabra
li 25 miljonów marek. W momencie 
atoli gdy zebrali się „kasiarze*' do 
głównej kasy z jej railjardami, zosta
li widocznie spłoszeni, bo zbiegli w 
połowie roboty.

Wszystko przemawia za tem, że 
szajka złodziejska wpadnie wkrótce 
w ręce władz bezpieczeństwa publicz 
nego.

Z a w arcie  u m o w y w ę g lo w e j 
w  Z a g łę b iu  Dąbrowskiem u Wczo
raj zawarto umowę w przemyśle w ę
glowym w Zagłębiu Dąbrowskim. Ro
botnicy zgodzili się na 17 proc. do
datku na drugą połowę września. 
Również uzyskano dodatek na pier
wszą połowę października w wysokości 
20 proc. Dodatek październikowy 
składa się z 15 proc. dodatku obli- 
czonego przez Komisję statystyczną 
i 5 proc. specjalnie uzyskanych przez 
górników. Wzamian za to górnicy 
zrzekli się pretensji do różnicy do
datku droźyźnianego z pierwszej po
łowy września, jaka wynikła pomiędzy 
ofiarowanymi 17 proc. a 27 proc. wy
kazanymi przez Komisję statystyczną. 
Należy podkreślić, że do zawarcia 
umowy doprowadził delegat Min. Pra
cy, p. Ulanowski.
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TELEGRAMY.
Olbrzymi pożar wsi.

Spłonęło 22 domy.
W sobotę ubiegłego tygodnia wy

buchł z powodu nieostrożnego obcho
dzenia się z ogniem wielki pożar we wsi 
Guzek, w gro. Turza pow. Mławskiego. 
Płomienie przy silnym wietrze ogar* 
'jęły wieś. Spaliły się: 22 domostw 
* inwentarzem, 44 stodoły i 45 szop 
napełnionych zbożem i zbiorami. 
Straty miliardowe. Dochodzenia są 
w toku. (s). T

Złoto dla Polsk i.
Na mocy uchwały likwidatorów b. 

banku austro-węgierskiego w Wiedniu, 
rząd polski otrzymał dalszą ratę swego 
udziału w złocie b. banku austro-wę* 
gierskiego. Rata ta wynosi 500 tysięcy 
austrjacko-węgierskich koron złotych, 
która to suma odpowiada obecnie 
kwocie 3Ół/3 miljarda mk, polskich.

P ro ces kom unistów  
łódzkich-

ŁÓDŹ, 4,X, Pat. Dziś ukończone 
zostały tu rozprawy przeciwko grupie 
komunistów, działających wśród sfer 
robotniczych. Rozprawy trwały trzy 
dni. Oskarżeni: Złotnik, Rahan, Ru* 
basznik, Cwajg, Doktorczyk, Żuraw
ski i Rechler skazani zostali na 3 lata 
więzienia, zaś Regina Grynberg i Ko
walski na 2 lata domu poprawy. Po
zostałych s*iu uniewinniono.

S u k ces tow arów  fran 
cusk ich  na targach  

W schodnich.
LW ÓW . (A.W.). Biuro Targów 

Wsch. donosi, iż dzienniki francuskie 
omawiają żywo sukces Targów Wsch. 
podkreślając przytem, że wszystkie 
eksponaty Irancuskie zostały rozprze
dane.

»Biedne N iem cy”.
PARYŻ, 4.10 Pat. «Journal des j 

Debats« stwierdza ogromny rozwój J 
marynarki niemieckiej wiatach ostat 
nich: »Tonaż marynarki niemieckiej 
w roku 1922 wzrósł o 410 tysięcy 
tonn, zaś w roku 1923 o 333 tys. 
tonn. Od chwili zawieszenia broni 
tonaż niemiecki wzrósł o całe dwa 
miljony tonn, na co wydane zostało 
około 2 miljardów franków. Czy to 
właśnie mają być fakty, zapytuje 
dziennik, świadczące o zubożeniu 
narodu?

Z ajścia  w K istrzyniu.
BERLIN 3.X. (P. A. T.) P. R.

W sprawie zajść w Kistrzyniu urzę- 
downie donoszą (co następuje: Na 
czele ruchu stał były major Buchrii. 
cker, którego już d. 30 września po
stanowiono aresztować. BuchrOcker 
zamierzał przez opanowanie twierdzy 
w Kistrzyniu wzniecić w całej Rzeszy 
podobne odruchy i tym aktem rozpaczy 
ratować własną sytuację. Ogółem 

381 osób, Wraz z 13 przywód
cami, oprócz tego 30 ludzi, którzy za
mierzali przyjść z odsieczą. Osądzenie 
sprawy powierzono sądowi nadzwy
czajnemu w Cottbus. W okolicach 
Doberitz aresztowano około 200 osób. 
Poszukiwania rozpierzchłych band 
powstańców prowadzone są ener
gicznie w okolicach Berlina. Dzięki 
energicznej interwencji pułkownika 
Fudoviusa w Kistrzyniu, oraz szyb
kiemu działaniu oddziałów Reich- 
swehry, cały ruch zduszono w zarodku.

KILKUWIERSZÓWK!.

ip in ja  p rasy  gdańskiej.
GDAŃSK, 4.X. (PAT.). Tutejsze 

dzienniki niemieckie, omawiając osta
tnie wypadki, jakie rozegrały się 
w Kistrzyniu, piszą: Zaburzenia
w Kistrzyniu zdarły zupełnie niespo
dziewanie zasłonę, zakrywającą do
tychczas istotne stosunki wewnętrzne 
Rzeszy. Niema już wcale wątpliwości, 
że państwo niemieckie zdąża w ostat
nich czasach olbrzymiemi krokami 
do zupełnego upadku. W Berlinie 
mówią całkiem otwarcie o tem, że ga
binet Stresemanna z końcem bieżą
cego tygodnia poda się do dymisji. 
Charakterystyczne», jest, że prasa pół- 
nocno-niemiecka na mocy ustawy ka
gańcowej nie może o zajściach poli
tycznych w Berlinie podawać żadnych 
wiadomości.

S ep a ra ty śc i n ad reń scy .
BERLIN, 4.X. (A. W.). Jeden ze 

! znanych szermierzy niepodległości 
Nadreńskich w Dorten, w wywiadzie z 
Gaulois oświadczył, że utworzenie 
republiki nadreńskiej w żadnym przy
padku nie spotka się ze sprzeciwem 
zagranicy, a zwłaszcza Anglji. Gra
nicą nowopowstałego państwa będzie 
od wschodu linja wiodąca od Essen 
do Frankfurtu nad Menem. Oba te 
miasta leżeć będą na tery tor jum Nad- 
renji. Bochum i Dortmund z północy 
a Mannheim z południa pozostaną po
za obrębem granic Nadrenji, nato
miast Pfalz, Birkenleld, Nassau i księ
stwo Essen leżeć będą na terytorjum 
nowej republiki, która liczyć będzie 
u  miljonów ludności.

X Gdańska partja socjalno-demo
kratyczna ogłosiła w swoim organie 
odezwę, w której w sposób bardzo o- 
stry, atakuje dotychczasowe rządy 
gdańskie pozostające pod wypłwem 
nacjonalistów niemieckich. Odezwa 
występuje również ostro przeciwko 
komunistom i wysuwa szereg żądań.

Minister reiorm rolnych, p. 
Osiecki, udaje się w dniu 7 b. m. do 
Łucka na zjazd osadników kresowych. 
P. Osiecki zamierza zbadać osobiście 
całokształt stosunków na kresach w 
dziedzinie wykonania reformv rolnej. 
(A. W.)

X W  związku z rozpoczynającą 
się sesją sejmową p. prezes Witos 
zaprosił dziś na konferencję prezesów 
klubów większości sejmowej. Kon
ferencja rozpocznie się o godz. 4 -ej 
pp. Obrady będą poświęcone głów
nie sytuacji linansowej państwa, a 
także dotyczyć będą treści expose 
rządowego, które p. prezes Witos wy
głosi na jednem z pierwszych posie
dzeń sejmu.

X Ostatnie posiedzenie sejmowej 
komisji —  wojskowej poświęcone by
ło dalszym obradom nad projektem 
ustawy o powszechnym obowiązku 
służby wojskowej. Przyjęto artykuły 
od 66go do 69 go, traktujące o konty- 
gensie i stałej służbie w wojsku oraz 
art. od 80-go do 9Ó-go, traktujące o 
zwolnieniu od służby wojskowej, o 
zawieraniu małżeństw, zebraniach kon
trolnych i postanowieniach karnych 
za przestępstwa, wynikłe z ustawy.

X Członkowie poselstwa pol
skiego w Paryżu żegnali Adama Tar
nowskiego, pierwszego sekretarza po
selstwa, odwołanego do Warszawy. 
Na śniadaniu wydanem na cześć p Tar
nowskiego, przemówienie pożegnalne 
wygłosił w zastępstwie nieobecnego 
w Paryżu posła Zamojskiego charge 
d’affaires, Wielowiejski.

X Dyrektor kancełarji cywilnej

»Iljicz«, »Krasny Bałty jec«, >Daln:e- 
wostocznyj Ultymatum« i inne. Równo- 
cześnie wypracowano plan wypuszcze- 

I nia na ten cel uprzywilejowanych 
akcji fabryki samolotów na sumę 
miljona rubli zlotem z zabezpieczonym 
zyskiem.

Handel z Rosją i  Ukrainą.
Przywóz do Polski z R. S. F. S. R. 

Białorusi i Ukrainy od d. I stycznia 
do 28 maja r. b. wynosił: 415 wag. 
wagi 4-769 895 klg. Przywożono na
stępujące towary: puch i pierze i chmiel, 
olejki z destylacji spirytusowej, skóry, 
trawy lecznicze, włosię końskie, klep- 
ki, szmelc stalowy, kiszki zwierzęce, 
szczecinę, futra, szpata konopi i wy
roby rękodzielnicze. W tym samym 

| okresie czasu wywieziono z Polski, i 
przewieziono tranzytem przez Polskę 
567 wag. mąki —  5.389.634 kg. prze
ważnie następujących artykułów: far
by anilinowe, naczynia emaljowane* 
towary farmaceutyczne, wyroby meta, 
lowe, przędzę, bawełny, ekstrakty 
garbnicze, części automobilowe, para
finę, sodę, saletrę, maszyny rolniczę, 
kasy, widły, pługi, towary chemiczne, 
galanterję i materjały kancelaryjne.

Dyktatura wojskowa w Hiszpan]!.
Prasa zagraniczna przewiduje dość 

długie trwanie dyktatury wojskowej w 
Hiszpanji. Dyktator generał Primo de 
Rivera zamierza wstrzymać kroki woj
skowe w Marokko, nie może się bo
wiem zdecydować na kroki nieprzy
jacielskie przeciwko Alod eł Krim’owi. 
Jeśli porównać sytuację Mussoliniego 
w chwili gdy wkraczał do Rzymu i 
generała Rivary, to ostatni ma znacz
nie cięższe warunki. Mussolini bo
wiem wkroczył na czele oddanej mu 
i posłusznej ślepo armji podczas gdy 
Rivera ma co prawda zawodową lecz 
wewnętrznie zdemobilizowaną armję. 
Wątphwem jest, czy znajdzie wśród 
kolegów swoich i wojska dostateczną 
ilość oddanych mu ludzi. To też o- 
becnie w Hiszpanji mówi się poważ
nie o konieczności zorganizowania

prezydenta Rzeczypospolitej, p. Kon I nowej milicji złożonej z 456.000 ludzi 
stanty Lenc, wyjeżdża sprawach służ- *

»■ ow a M arka” w Niem 
czech .

BERLIN, 4.10 (PAT.) Państwowa 
rada gospodarcza zatwierdziła projekt 
ustawy w sprawie utworzenia banku 
walutowego. Projekt przewiduje stwo
rzenie realnego środka płatniczego, 
równoznacznego z marką złotą, który 
będzie nosił nazwę »Nowej marki* 
Bank walutowy posiadać ma kapitał 
32000 miljonów nowych marek i bę
dzie niezależny od państwa, gdyż 
stworzony zostanie przy udziale nie
mieckich kół gospodarczych. Noty, 
wydane przez ten bank będą pokryte 
przez 5 proc. rentę w markach zło
tych, a dalszem pokryciem będzie 
złoto i dewizy, wpływające dd banku.

v*owi*ót do pracy  
w zagłęb iu  Ruhry.

BERLIN, 4-go października. (PAT.) 
Do Lokal Anzeigers donoszą z Essen, 
że cztery związki górnicze ogłosiły 
odezwę do górników na terenie oku
powanym z wezwaniem do natych
miastowego podjęcia pracy w całej 
pełni.

Spraw a Rjeki.
BIAŁOGRÓD, 4-go października. 

(P. A. T.) —  P. R. Praperec donosi, 
ii w pierwszej połowie b. m. nastąpi 
spotkanie Pasicza z Mussolinim w 
Wenecji. Pismo przewiduje, iż spot
kanie to przyczyni się do wyświetle
nia oraz pokojowego załatwienia spra
wy Rjeki.

Ładny »u n iw ersy tet” .
KOW NO. (AW.) »Lietuva* wska

zuje na powierzchowność nauki w u- 
niwersytecie kowieńskim i średnich 
zakładach naukowych. Według rewe
lacji dziennika większość studentów 
stanowią słuchacze z czteroklasowem 
wykształceniem, lub ze świadectwem 
rosyjskich seminarjów nauczycielskich. 
Wśród studentów jest spora liczba 
nierozumiejącycb zupełnie po litewsku.

bowych, do p. prezydenta przebywa
jącego obecnie w Spalę.

X W Paryżu powstał pod pa
tronatem posła Rzeczypospolitej Pol
skiej, Zamojskiego, komitet dla uczcze
nia pamięci byłego nrezydenta Rze
czypospolitej, ś. p. Gabryela Naruto
wicza. Celem komitetu jest zbieranie 
składek na sarkofag dla byłego pre
zydenta oraz na założenie bursy jego 
imienia.

X Jutro przybywają do Warsza
wy przedstawiciele najwyższych władz 
państwowej policji finlandzkiej.

X Rząd bułgarski zażądał od Jugo- 
sławji wydania dwóch przywódców 
komunistycznych: Dmitriewa i Kolaro- 
wa, którzy schronili się na terytorjum 
jugosłowiańskie.

X Jak donoszą dzienniki z Mona
ch jum, bawarska partja ludowa na 
wczorajszem posiedzeniu wyraziła zau
fanie generalnemu komisarzowi Ka- 
hrowi.

X Ostatnie oddziały wojsk okupa 
cyjnych opuściły wczoraj Konstanty 
nopol.

X Od dziś bochenek chleba bez- 
kartkowego w Berlinie kosztować bę' 
dzie 30 miljonów.

X W  Londynie ogłoszono po
życzkę australijską na sumę 7%  mil
jona funtów sterlingów na cele” emi
gracji angielskiej do Australji.

OFIARY.

_ Na ołtarz św. Stanisława W . 
Niedzielska 100 oco mk. 250.000 mk. 
od Jana Kopczyńskiego na „Czerwo
ny Krzyż* z powodu polubownego 
załatwienia sprawy z Ignacym Zalew
skim sprawy C. 406/23"

NAUCZYCIEL GIMNAZJUM
POSZUKUJE

pokoju umeblowanego
ewentualnie za lekcję matematyki. 

Łaskawe zgłoszenia do redakcji «Sło
wa Kujawskiego« dla W. 68
tmtmm, m. . ,, . .. ■ | r.n~»i.fi,nyn.

OGŁOSZENIA DROBNE.

Ze świata.

Nowe esk a d ry  lotnicze w Rosj{ 
sowieckiej. W sprawozdaniu z 
»Wszechzwiązkowej Narady Towa
rzystwa Przyjaciół FJoty Napowietrz
nej“, oprócz zwykłych przechwałek 
i gróźb pod adresem »Cursonów 
wszystkich maści“ znajdujemy ustęp, 
który brzmi: »po pierwszych wypu- 
szczonych samolotach przeszliśmy 
już do budowy całych eskadr lotni
czych« W pierwszym rzędzie budują 
się eskadry pod nazwą: »Ultymatum«,

P u tro  męzkie w bardzo dobrym stanie 
* sprzedam. Kolegjum—Grocholska. 64-

1 /u ch a r k a  rutynowana do stołowni fab- 
"  rycznej potrzebna od zaraz. Warunki 
do omówienia. Adres: Cukrownia Choceń- 
poczta Czerniewice, Inspektor plantacji, 59.

I okomobiła albo cały garnitur do młocki 
*“ sprzedam. Wiadomość: Administracja Sło
wa Kujawskiego. go

I okomobila do sprzedania Firmy »Marsala« 
■■ po głównym remoncie. Kupię Młockarnie 
w dobrym stanie firmy »Ransomes« lub 
»Marsala«. Ul. Królewiecka 43 M. Bieniecki.

73

Nfłlllf9  stenografjl polsko—niemieckiej 
i i a i m c s  i pisania na maszynach. Tumska 
3 m. 1. 24

Zgubiono kartę demobiiizacyjną wydaną 
przez 4 D. A. R. w Suwałkach na imię 

Władysława Kamińskiego. 76

Za ogłoszenia odpowiada 
Administracja.
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